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Czyny społeczne 
i produkcyjne 

załogi „Stomila"
Z okazji zbliżającego się 

Święta 1-Maja, wyborów do 
Sejmu i rad narodowych — 
załoga Zakładów Przemysłu 
Gumowego „Stomil” w Pozna 
niu zobowiązała się wykonać 
dodatkową produkcję, warto­
ści 4.520.000 zł. Program czy­
nów społecznych przewiduje 
równocześnie prace wewnątrz 
i poza zakładem w liczbie po­
nad 22.000 godzin.

O tytuł Brygady Pracy So­
cjalistycznej XX-lecia PRL 
walczyć będzie dalszych 15 
zespołów „Stomila”. Czynny 
udział w pracach społecznych 
weźmie organizacja zakłado­
wa ZMS, przygotowująca no­
wy program dokształcania o- 
gólnego i zawodowego. Zało­
ga „Stomila”, jako jedna z 
pierwszych w Wielkopolsce — 
zwraca się do wszystkich za­
kładów przemysłu chemiczne­
go o podjęcie czynów produk­
cyjnych przed . świętem klasy 
robotniczej, (wa)
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Agresja USA w Wietnamie
budzi gniew i oburzenie w świecie

Apel 17 krajów niezaangażowanycli

W dniu 31 marca ambasador Afganistanu — Mohammed 
Youssoufa oraz ambasador Zjednoczonej Republiki Arab­
skiej Saad A. Afra przekazali rządowi polskiemu apel 17 
państw niezaangażowanych w sprawie pokojowego rozwią­
zania problemu wietnamskiego. Podajemy poniżej skrót te­
kstu apelu:
Na wstępie szefowie państw 
rządów dają wyraz zaniepo-

dzialal- 
Uniwer-

Na całym świecie trwaja obecnie demonstracje przeciw 
ności amerykańskiej w Wietnamie. Na zdjęciu: wiec na

kojeniu z powodu pogłębienia 
się napięcia i konfliktów w 
Azji południowo-wschodniej 
oraz w pewnych rejonach Afry 
ki, Bliskiego Wschodu i Ame­
ryki Łacińskiej.

Wyrażamy czytamy w

pan C

&

apelu —■ ubolewanie z powo­
du obecnego impasu w ONZ, 
który uniemożliwia tej orga­
nizacji wykonywanie w całej 
rozciągłości jej obowiązkowy, 
zakresie utrzymania i obrony 
pokoju.

Po stwierdzeniu, iż pogor­
szenie się sytuacji w Wietna­
mie jest następstwem obcpj 
interwencji w różnych posta­
ciach, w tym interwencji 
zbrojnej, apel głosi:

Jesteśmy głęboko przeświad 
czeni, że bez względu na moż-
liwe różnice zdań ocenie

syfecie Przyjaźni Narodów im. Patrice'a Lumumby w Moskwie.
CAF — Phototax

Posiedzenie Prezy d um CRZZ

Współpraca związków zawodowych 
ZMS i NOT w kampanii wyborczej

rozmaitych elementów sytua­
cji w Wietnamie jedyną drogą 
wiodącą do zlikwidowania 
konfliktu jest szukanie poko­
jowego rozwiązania poprzez, 
negocjacje. Zgodnie z tym ape 
lujemy usilnie do stron za­
interesowanych, aby rozpo­
częły takie rokowania, możli­
wie najszybciej, bez żadnych

W czwartek, pod przewodnictwem Ignacego Logi-Sowiń- 
skiego, odbyło się w Warszawie posiedzenie Prezydium i Ko­
mitetu Wykonawczego CRZZ, na którym omówiono realiza­
cję uchwal wspólnego plenum Centralnej Rady, NOT i ZMS, 
dotyczących współdziałania w rozwiązywaniu planowych

warunków wstępnych, 
aby można było znaleźć 
wiązanie polityczne dla 
blemu wietnamskiego.

tak 
roz- 
pro-

zadań gospodarczych, zwłaszcza zamierzeń w zakresie 
woju techniki.

roz-

Rozpoczynają się okręgowe
konferencje przedwyborcze PZPR

2 bm. rozpoczynają się konferencje partyjne w okręgach 
wyborczych, któęe wyłonią kandydatów na posłów do
Sejmu z ramienia 
gaci wybrani na 
partyjnych bądź

Przewiduje się, że 
cje zwoływane dla

PZPR. Uczestniczyć w nich 
zebraniach podstawowych 
konferencjach zakładowych.

będą dele- 
organizacji

też niewątpliwie na zacieśnię 
nie więzi kandydatów z pod­
stawowymi ogniwami partii.

PAP

konferen 
wysunię-

cia kandydatów PZPR na po­
słów odbędą się we wszyst­
kich 80 okręgach wyborczych 
w pierwszej połowie bm.

Pierwsza w kraju obradować 
będzie w piątek konferencja 
partyjna okręgu wyborczego

Warto przypomnieć, że kan­
dydatów na radnych z ramie­
nia PZPR wysuną partyjne 
konferencje powiatowe, miei-
skie i dzielnicowe, w 
ku rad gromadzkich 
lowych — wspólne 
egzekutyw podst.

przypad 
i osied- 
zebrania 
organiz.

Warszawa Praga. W so-
botę i niedziele zbiera sie

partvinych i komitetów gro­
madzkich lub oszólnogromadz 
kie zebrania partyjne.

także konferencje partyjne Ustalony przez kierownic- 
okregów wyborczych w kilku two PZPR tryb wyłaniania
województwach.

Radziecka delegata 
partyjno-rządowa 

przybyła do Budapesztu
Na zaproszenie KC Węgier­

skiej Socjalistycznej Partii 
Robotniczej i Węgierskiego Re 
wolucyjnego Rządu Robotni­
czo-Chłopskiego, przybyła 1 
bm. do Budapesztu z wizytą 
przyjaźni radziecka delegacja 
partyjno-rządową z Anasta- 
sem Mikojanem. członkiem 
prezydium KC KPZR, prze­
wodniczącym Prezydium Rady 
Najwyższej ZSRR na czele.

Delegacja weźmie udział w 
obchodach 20 rocznicy wyzwo­
lenia Węgier.

kandydatów partii do orga­
nów przedstawicielskich bę­
dzie miał poważny wpływ na 
dalsze podniesienie aktywno­
ści ogółu członków partii, 
zwiększenie ich odoowiedzial 
ności za właściwy dobór swo 
ich przedstawicieli do Sejmu
i rad 
wani° 
'złych 
forum

narodowvch. Desygno- 
ka^dydatów na przy- 
ro^ćw i radnych na 
konferencji wpłynie
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Raui Castro 
w Moskwie

Drugi sekretarz Krajowe­
go Kierownictwa Zjednoczo­
nej Partii Rewolucji Socjali­
stycznej wicepremier rządu 
rewolucyjnego i minister s:ł 
zbrojnych Kuby Raul Castro 
Ruz powrócił do Moskwy z 
podróży do Polski, na Węgry 
i do Bułgarii.

Współpraęa związków 
wodowych, NOT i ZMS

za­
dała

Kosmonauci radzieccy 
w Aigierii

W czwartek dobiega końca 
pobyt w Algierii kosmonau-
tów radzieckich Walentyny 
N i k o ł a j e w e j - T i er i e s zk o w e j
Andriana Nikołajewa.

W środę powrócili oni z po­
dróży po Saharze, gdzie zwie 
dzili miasta Ghardaja i Uar- 
gla. Uczestniczyli tam w ma­
sowych wiecach i ódbyli 
przyjacielskie rozmowy z 
mieszkańcami.

W czwartek rano goście ra­
dzieccy zwiedzili Krajowy 
Instytut Nafty i Gazu Ziemne 
go w Bumerdes. (PAP)

Upaństwowienie 
szkół w Birmie

Radio Rangunu donosi, 
rząd Birmy ogłosił 1 kwietnia 
upaństwowienie 129 szkół w 

- • ■ pierwszy

że

Rangunie. Jest to 
krok w kierunku przejęcia 

państwoszkolnictwa przez , . 
Upaństwowienie szkół — wska 
zuje postanowienie — podykto­
wane jest koniecznością zmia-
ny systemu oświaty, która po­
winna służyć zadaniom wycho­
wania młodego pokolenia w 
duchu programu birmańskie.1 
drogi do socjalizmu. (PAP)

już znaczne rezultaty, przede 
wszystkim dzięki kontroli rea­
lizacji planu postępu technicz­
nego i społecznym przeglądom 
stanu techniki, wynalazczości 
pracowniczej oraz warunków 
i organizacji pracy w przedsię­
biorstwach. W roku ubiegłym 
przeglądy takie odbyły się w 
blisko 80 proc, zakładów prze­
mysłowych i ponad 70 proc, 
placówek handlowych.

.Pozytywne rezultaty przynosi 
również udział przedstawicieli 
kół stowarzyszeń NOT i ZMŚ 
w pracach konferencji samo­
rządu robotniczego, zwłaszcza 
przy rozwiązywaniu proble­
mów postępu technicznego. 
Świadczą o tym m. in. przy­
kłady z „Mostostalu” w Za­
brzu. z Bydgoskiego Przedsię­
biorstwa Budownictwa Prze­
mysłowego, Łódzkich ZPB im. 
1-go Maja, czy Huty „Ko­
ściuszko”.

Najbardziej cenną aprobatą 
programu wyborczego — pod­
kreślają wytyczne w sprawie 
wyborów — będzie dalszy 
wzrost produkcyjnej i spo­
łecznej aktywności ludzi pra­
cy na rzecz pełnej realizaci 
postanowień IV Ziazdu PZPR 
i V Kongresu Związków Za- 
wó^owych oraz coraz szerszy 
udział załóg, samorządu ro­
botniczego i instancji związ­
kowych w decydowaniu i od­
powiedzialności za wyniki pro­
dukcyjne i gospodarkę swego 
zakładu, za rozwój gospodar­
czy i kulturalny swego miasta, 
nowiatu czy osiedla. Do szcze- 
golme ważnych zadań wytycz­
ne zaliczają również do^kona- 
.enie pracy terenowych orga­
nów władzy oraz rozwój ini- 
ci«tyw u zakresie pełnieiszeso 
zagospodarowania lokalnych 
surowców i wykorzystania rc-

‘ zetw siły roboczej. (PAP)

Prosimy rządy wszystkich 
krajów, którym leży na ser­
cu utrzymanie pokoju świato 
wego, aby możliwie najszyb­
ciej przyłączyły się do niniej­
szego apelu.

Pod apelem podpisali ^lę 
szefowie państw lub rządów 
Afganistanu, Algierii, Cejlo­
nu, Cypru, Etiopii. Ghany, 
Gwinei, Indii, Iraku. Jugosła 
wii, Kenii, Nepalu. Syrii, Tu­
nezji, Ugandy. Zambii i ZRA.

Ambasadorzy Afganistanu. 
Etiopii, Ghany i Jugosławii 
wręczyli w czwartek Rusk’owi 
apel sżcfów państw lub rzą •

Dokończenie na sir. 2

Minister norweski 
o planie stref 
bezatomowych

Przemawiając w parlamen­
cie na temat polityki zagra­
nicznej minister spraw zagra­
nicznych Norwegii, Halvard 
Lange, podkreślił m. in. że na­
leży podjąć konkretne wysiłki 
w kierunku utworzenia w róż­
nych rejonach świata stref 
ograniczonych zbrojeń. Jed­
nym z najważniejszych zadań 
— powiedział min. H. Lange 
— powinno być obecnie zapo­
bieżenie rozprzestrzenianiu się 
broni nuklearnej i problem 
ten powinien być' przede 
wszystkim omówiony w roko­
waniach międzynarodowych 
na temat rozbrojenia.

Omawiając sytuacje w Wiet­
namie, min. H. Lange zazna­
czył, że naloty amerykańskie 
na obiekty położone na teryto­
rium Wietnamu Północnego 
oraz używanie gazów w dzia­
łaniach wojennych przeciwko 
partyzantom południowo-wiet- 
namskim wywołują głębokie 
zaniepokojenie opinii publicz­
nej, które będzie trwało dopó­
ty, dopóki te naloty i stosowa­
nie gazów w Wietnamie nie 
ustaną. (PAP)

Nowó zbrodnia rasistów
Z Pretorii donoszą, że stracony 

tam został w czwartek 27-letni 
nauczyciel, przewodniczący komi­
tetu olimpijskiego Republiki Po­
łudniowoafrykańskiej, John Har­
ris. Został on skazany na karę 
śmierci przez rasistowskie władze 
południowoafrykańskie za rzeko­
me prowadzenie „działalności wy­
wrotowej”.

Czou En-laj w Kairze
Premier Chińskiej Republiki Lu 

dowej, Czou En-laj, przybył ,w 
czwartek' z Algieru do Kairu z 
24-godzinną wizytą. Gościa witali 
na lotnisku: premier Zjednoczo­
nej Republiki Arabskiej — Ali 
Sabri, a także przedstawiciele kor 
pusu dyplomatycznego.

Wizyta ambasadora
Przewodniczący Rady Państwa, 

Edward Ochab, przyjął 1 bm. am­
basadora nadzwyczajnego i pełno­
mocnego PRL w Demokratycznej 
Republice Wietnamu — Jerzego 
Siedleckiego.

Wilson odroczył wyjazd
Premier Wilson odroczył o '24

Dokumenty rządowe mówią

Nie najlepsza sytuacja ekonomiczna 
Wielkiej Brytanii

Brytyjskie ministerstwo skarbu opublikowało w dniu 
31 marca sprawozdanie ekonomiczne za rok 1964. szereg in­
nych dokumentów przedstawiających tendencje gospodarki 
brytyjskiej oraz dane dotyczące bilansu płatniczego w oma­
wianym okresie.
Ze sprawozdania rządowego 

wynika, że 1964 r. był na ogół 
okresem wysokiej produkcji i 
konsumpcji (produkcja wzro­
sła o 5 proc.) choć tempo roz­
woju było znacznie niższe niż 
w 1963 r. Rok 1964 zaznaczył 
się równocześnie wzrostem cen 
detalicznych o 4,5 proc, (w 1963 
roku wzrost ten wyniósł 2 pro­
cent) a w ślad za tym pewnym 
wzrostem płac.

„Boom” gospodarczy był je­
dnak w dużej mierze pozorny 
i spowodowany został w po­
ważnym stopniu przedwybor­
czą taktyką rządu
tywnego.

Zły stan bilansu 
go doprowadził do

konserwa-

handlowe- 
ogromnego

zwiększenia sie ujemnego sal­
da bilansu płatniczego, które 
w końcu 1964 r. wyniosło 745 
min. funtów, a w następstwie 
— do poważnego kryzysu fun­
ta szterlimia.

Wielka Brytania wkroczyła 
w rok 1965 z zadłużeniem 
netto (nie licząc zadłużenia 
długoterminowego) w wyso­
kości 537 min. funtów i po­
ważnie uszczuplonymi rezer­
wami.

Sprawozdanie rządowe stwier 
dza, że w styczniu i lutym bie­
żącego roku, nastąpiła poważ­
na poprawa w bilansie han­
dlowym, a nacisk na funt wy­
raźnie się zmniejszył. Jednak­
że na giełdach zagranicznych 
ciągle panuje nerwowość w o- 
cenianiu sytuacji gospodarczej 
W. Brytanii.

Niemal wszyscy obserwato­
rzy; londyńscy zgodnie uznają, 
że istotne, długotrwałe polep­
szenie sytuacji ekonomicznej 
W. Brytanii może nastąpić do­
piero w wyniku poważnej mo­
dernizacji przemysłu, co jed­
nak jest zadaniem bardzo 
trudnym i wymagaiącym dłuż­
szego czasu. (PAP)

godziny swój wyjazd do Paryża 
i zamierza odlecieć z Londynu do 
piero w piątek rano. Jak podaje 
oficjalny komunikat, zmiana pla­
nów została podyktowana koniec? 
nością załatwienia pilnych spraw 
publicznych.

Śnieg w Bułgarii
1 kwietnia w centralnej Bułga­

rii .spadł nagle śnieg, co jest zja- 
wiskierp. nie notowanym od wielu 
lat. W Sofii opady śniegu nie są 
duże, ale w pobliskim paśmie gór 
skim Witosza, pokrywa śnieżna 
jest bardzo gruba. Taka pogoda 
zaskoczyła zwłasz.cza chłopów. Za 
zwyczaj o tej porze panuje w Buł 
garii ciepła, słoneczna pogoda.

Strajk pilotów
W środę wieczorem rozpoczął 

się w Nowym Jorku strajk 1.528 
pilotów Towarzystwa Żeglugi Po­
wietrznej „Pan American Air­
ways” na tle warunków nowej u- 
mowy zbiorowej, dotyczących 
płac i godzin pracy.

„Pan American Airways” za­
trudniają 26.500 osób personelu w 
różnych krajach świata.

Sukcesy portowców
Jak informuje Ministerstwo 

Żeglugi, nasze porty morskie 
wykonały z nadwyżką plan 
przeładunku towarów za I 
kwartał br. — mimo bardzo 
trudnych warunków atmosfe­
rycznych, jakie wystąpiły w 
drugiej połowie lutego i pier­
wszej dekadzie marca.

Porty: Gdańsk, Gdynia i 
Szczecin ogółem przeładowały 
w I kwartale br. 5.577.900 ton 
towarów (nie licząc paliw 
płynnych), co oznacza wyko­
nanie planu w 104,6 
Największe przeładunki
nał Szczecin ok. 2,4
ton. na drugim miejscu

proc, 
osiąg 
min. 
bvła

Gdynia — 1 o min. ton. a na-
stępnip Gd a lis k
ton. (PAP)

1,3 min.

ŚFZZ wezwała masy pracu­
jące całego świata do uczcze­
nia 1 Maja potężną manifesta­
cją międzynarodowej jedności 
i solidarności.

W maju 1^65 r. — stwierdza 
odezwa — narody całego świa­
ta obchodzić będą 20 rocznicę 
wielkiego zwycięstwa ludzko­
ści nad faszyzmem i militaryz- 
mem niemieckim. Ale impe­
rializm międzynarodowy na­
dal stwarza poważne niebez­
pieczeństwo dla pokoju świa­
towego. Imperializm amery­
kański rozszerza wojnę agre­
sywną w Wietnamie używając 
gazów i napalmu, stosując 
najbardziej barbarzyńskie me­
tody.

Nasza siła w jedności —; 
głosi apel — nie wolno zapo­
minać nauk płynących z dru­
giej wojny światowej. Rozbi­
cie klasy robotniczej ułatwiło 
dojście do władzy faszyzmu, 
który rozpętał wojnę. Dziś 
bardziej niż kiedykolwiek 
zjednoczymy sie w walce o po­
kój. demokrację i postęp spo­
łeczny. (PAP)

Plany kwartalne 
w produkcji i usługach
Jak już informowaliśmy — 

pomyślnie przebiegała realiza 
cja planu kwartalnego w 
większości poznańskich fabryk 
i zakładów pracy.

O wykonaniu planu zamel­
dowały m. in.: Huta Szkła w 
Antoninku oraz Poznańska 
Fabryka Wodomierzy i Gazo­
mierzy, gdzie produkcja glo­
balna, towarowa i eksportowa 
osiągnęły w ostatnich dniach 
pierwszego kwartału 100 proc. . 
Mimo trudności materiało­
wych, „Po-Wo-Gaz”, zwiększa 
stale liczbę swoich kontra­
hentów. Wśród odbiorców po­
znańskich gazomierzy, znaj­
dzie się w niedługim czasie 
pierwszy z krajów Skandynaw 
sklch — Szwecja.

Dobre rezultaty osiągnęła w 
dziedzinie usług Krawiecka 
Spółdzielnia Pracy „Pokój”. 
Plan kwartalny usług wyko­
nano tu w 181,6 proc., pro­
dukcję eksportową przekro­
czono o 55 proc., a plan pro­
dukcji towarowej na rynek 
krajowy zrealizowano w 101 
proc, (wa) •

na
Konkurs 

scenariusz filmowy 
przedłużony

Główny Zarząd Polityczny 
WP i Naczelny Zarząd Kine­
matografii, uwzględniając licz 
ne propozycje — postanowiły 
przedłużyć terminNnadsylania 
prac w ramach konkursu o- 
twartego na nowelę (scena­
riusz), filmu nt. dwudziesto­
lecia zwycięstwa nad hitle-
rowskimi Niemcami do
dnia 10 lipca br., a termin 
rozstrzygnięcia konkursu do 
dnia 22 lipca br.

Warunki konkursu zakłada­
ją. że treścią lub tłem nowel 
lub scenariuszy filmowych 
winny być historyczne wyda­
rzenia 1945 roku, z okresu mię 
dzy ofensywą styczniową, a 
zdobyciem Berlina i kapitula­
cją hitlerowskiej Rzeszy, wy­
siłek zbrojny narodu polskie­
go i Ludowego Wojska Pol­
skiego w ostatniej fazie wojny 
oraz znaczenie tych wydarzeń 
dla kraju i jego socjalistycz­
nej przyszłości.

W konkursie przewidziano 
nagrody pieniężne. Pierwsza 
nagroda wynosi 30 tys. zł. dru 
ga — 20 tys. zł, zaś dwie trze­
cie nagrody po 15 tys. zł.

PAP



Pomyślna realizacja planów 
w przemyśle i transporcie

Przemysł ciężki zrealizował zadania produkcyjne I kwar- pierwszych dni marca, spowo- 
tału w 101,4 proc., w tym hutnictwo — w 191,8 proc., prze- dowanych wyjątkowo obfity- 
mysł maszynowy — w 191,2 proc. Produkcja przemysłu mi opadami śniegu.
ciężkiego była o 12 proc, wyższa w porównaniu z analogicz­
nym okresem roku ubiegłego.

Ex?O£e Fauniego 
w parlamencie włoskim
Włoski minister spraw za­

granicznych Amintore Fanfa- 
ni, wygłosił expose przed ko­
misją spraw zagranicznych iz 
by posłów. Minister poruszył 
w szczególności zagadnienia 
stosunków między wschodem 
i zachodem oraz politycznej 
jedności małej Europy.

Amintore Fanfani stwier­
dził, że stosunki między 
wschodem i zachodem uległy 
polepszeniu i wypowiedział 
się za dalszym rozwinięciem 
tego dialogu.

W sprawie jedności polity­
cznej krajów EWG, Amintore 
Fanfani nie ukrywał, że na 
skutek sprzeciwu Francji pro 
jektowana przez Włochy w 
pierwszych dniach maja w 
Wenecji konferencja 6 mini­
strów spraw zagranicznych 
nie dojdzie do skutku. (PAP}Zahrakło urn i formularzy 
. Farsa wyborów 

w Kongo
W depeszy z Leopoldville 

Agencja Associated Press cy­
tuje wypowiedzi zachodnich 
obserwatorów dyplomatycz­
nych mocno zaniepokojonych 
perspektywami farsy wybor­
czej zainscenizowanej w Kon 
gu przez rząd Czombego. 
Przypominają oni, że w sa­
mej stolicy kraju ,, wybory-’ 
przyniosły kompletne fiasko, 
wobec czego musiano je za­
wiesić. Wskutek niesłychane­
go chaosu administracyjnego 
do lokali wyborczych mogła 
się stawić tylko znikoma ga” 
stka wyborców. W wielu miej 
scach zabrakło urn i odpo­
wiednich formularzy, a tu i 
ówdzie nie zgłosili się nawet 
członkowie komisji wybor­
czych. Szereg urzędników a- 
resztowano pod zarzutem sa­
botażu.

SE) Birlina zach. nie chce 
prowokacyjnej sesji

Bundestagu
W apelu skierowanym do 

nadburmistrza Berlina zachód 
niego, Willy Brandta, pierw­
szy sekretarz zarządu SED —- 
Berlin Zachodni. Gerhard Da 
nelius zaprotestował przeciw­
ko planowanej na dzień 7 bm 
sesji Bundestagu w Berlinie 
Zachodnim. Danelius wezw’ał 
Brandta i senat zachodnio- 
berliński do zapobieżenia tej 
prowokacyjnej sesjji.

.,Wielkie prowokacje i po­
lityka małych kroków, która 
doprowadzić ma do zmniej­
szenia napieefa, sa w każdym 
razie nie do pogodzenia” — 
głosi ooublikowane w czwar 
tek*oświadczenie SED — Ber­
lin Zachodni, (n)

Zwycięskie zespoły eliminacji 
teatrów poezji rosyjskiej i radzieckiej

W Teatrze im. Al. Fredry w Gnieźnie odbyły się ostatnio 
wojewódzkie eliminacje teatrów poezji z repertuarem 
rosyjskim i radzieckim. Uczestniczyły w eliminacjach zespo­
ły z Chodzieży, Gniezna, Krzycka Wielkiego, Piły, Pleszewa 
i Słupcy.
Jury festiwalu pierwszą na­

grodę przyznało Teatrowi Po­
ezji przy Oddziale Powiato­
wym ZNP w Pleszewie, a 
dwie drugie — szkolnym te­
atrom poezji: przy Liceum w 
Słupcy oraz przy Powiatowym 
Domu Kultury w Gnieźnie Na 
grocie indywidualna otrzymał 
Z. Mad recki, reżyser Teatru 
Poezji z Pleszewa za opraco-

Dzisieiszv serwis 'nforrnecvfnv 
opracował Olaierd Błażewicz. 
--------------------------------- ------------
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Centrala te! 611-21 'a. zy wszyć 
kie działv Wydawca: Poznań­
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Chemicy wykonali plan I 
kwartału w 101,6 proc. W po­
równaniu z I kwartałem ub. 
roku produkcja wzrosła o 19 
proc. W rafineriach nafty — 
o ponad 64 proc., w przemyśle 
farmaceutycznym * — o 29 
proc., w przemyśle farmaceu­
tycznym oraz włókien sztucz­
nych — o ponad 28 proc. Nie 
zrealizowano natomiast kwar­
talnych planów produkcji fe­
nolu, kauczuku oraz elany (z 
powodu trudności surowco­
wych na początku roku).

PKP zameldowały o wyko­
naniu zadań w ruchu towaro­
wym za marzec br.; prze­
wiozły 27,2 min. ton towarów, 
tj. o ok. 300 tys. ton więcej niż 
wynosiły miesięczne zadania. 
Równocześnie — z nadwyżką 
w tej samej wysokości — zre­
alizowane zostały zadania 
przewozowe za cały I kwartał. 
W styczniu, lutym i marcu 
PKP przetransportowały łącz­
nie 77,8 min. ton towarów, tj. 
o 2,5 min. ton więcej niż w 
tych samych miesiącach ub. 
roku. Szczególnie duży wzrost 
przewozów nastąpił w II i III 
dekadzie marca. Sprawna pra­
ca kolei i jej klientów umożli­
wiła wyrównanie zaległości 
przewozowych z lutego i

Newe przygotowania 
kontrrewolucjonistów 

kutisńsk ch
Prasa i radio Kostaryki z 

zaniepokojeniem omawiają 
wiadomość o nowej partii bro 
ni zakupionej potajemnie w 
USA i przeznaczonej dla 
kontrrewolucjonistów kubań­
skich, którzy wykorzystują 
terytorium Kostaryki do przy 
gotowań prowokacji przeciw­
ko Kubie. W przemówieniu 
radiowym pisarz Car los Luis 
Falias opowiedział o istnie­
niu w tym kraju licznych 
składów broni i baz. w któ­
rych szkoli się elementy prze 
stępcze.

Przywódca partii demokra­
tycznej Christian . Tatembacri 
przemawiając w Zgromadze­
niu Ustawodawczym potępił 
jako bezprawna pomoc rzą­
du Kostaryki dla kontrrewo­
lucjonistów kubańskich.

Obchody ku czci
Bismarcka

Po raz pierwszy od czasu 
drugiej wojny światowej w 
Niemczech zachodnich odbyła 
się uroczystości z okazji przy 
padającej 1 kwietnia 150 rocz 
nicy urodzm żelaznego kanc­
lerza Ottona von Bismarcka, 
który trzykrotnie poprowa­
dził Niemcy do wojny, zanim 
ustąpił ze stanowiska kanc­
lerza w roku 1890.

wanie dramaturgiczne mon­
tażu.

Na ogólnopolskim Konkur­
sie Recytatorskim, który od­
był się w Szczecinie wyróż­
niono z naszego województwa 
Mirosławę Bińkowską (Ostrów) 
i Wojciecha Pisarka (Kalisz).

Podobne eliminacje teatrów 
poezji odbyły się w Poznaniu. 
Stanęło do nich 10 zespołów. 
Tutaj I nagrodę przyznano 
Studenckiemu Teatrowi Poezji 
..ósmego dnia” za montaż 
„Fale doświadczeń-’ Drugą na 
arode otrzymał zespół z Li­
ceum nr 2. a trzecią — Teatr 
. Chabry” przy Prezydium 
DRN Jeżyce. Wyróżnienia 
przyznano Teatrowi Poezji 
„Fafik” oraz Teatrowi Propo­
zycji przy Pałacu Kultury, (c)

103 samoloty 
straciły już USA

w Wietnamie
Dowództwo naczelne Wiet­

namskiej Armii Ludowej ogło 
siło komunikat, który stwier­
dza, że od sierpnia ub. roku 
do 31 marca br. zestrzelono 
nad Demokratyczną Republi­
ką Wietnamu 103 amerykań­
skie samoloty.

Komunikat podaje, że w 
dniu 30 marca oddziały Ar­
mii Ludowej zestrzeliły 5 sa­
molotów w Quang Binh, a 31 
marca 8 samolotów w Quang 
Binh, 3 w Mghe An i 4 w 
I-Ia Tinh — łącznie 20 samo­
lotów w ciągu dwóch dni.

FPK podsumowuje 
wyniki wyborów samorządowych

W referacie wygłoszonym na plenum KC FPK, a poświę­
conym ostatnim wyborom samorządowym we Francji, sekre­
tarz KC FPK, G. Plissonnier oświadczył: „jedną z cech 
charakterystycznych wyborów municypalnych jest porażka 
UNR, która poważnie traci na znaczeniu z chwilą, gdy de 
Gaulle nie angażuje się bezpośrednio. Niemniej nie należy 
porównywać wyborów samorządowych z wyborami powszech­
nymi czy prezydenckimi i wyciągać zbyt przesadnych wnio­
sków o osłabieniu UNR”.
Mówca podkreślił, że prze­

suniecie się części głosów z 
kandydatów UNR na listy 
centrowe stanowi symptom wy 
kraczający poza ramy ostat­
nich wyborów, oznacza bo­
wiem pewne niezadowolenie 
części burżuazji z niektórych 
aspektów obecnej polityki.

„Tak więc po doświadcze­
niach 7 lat władzy gaullistow- 
skiej inne niż klasa robotnicza 
warstwy społeczne poczynają 
pragnąć zmian politycznych. 
Dla nas — mówił dalej G. 
Plissonnier — problemem za/ 
sadniczym jest położenie kre­
su władzy jednostki i zastąpie­
nie jej prawdziwą demokra­
cją.

Mówiąc o sytuacji w Mar­
sylii sekretarz KC FPK stwier­
dził: „Defferre’owi nie uda się 
zatrzeć faktu, że był sojuszni-

Czy opony 
będą lepsze?

Na jakość krajowych opon 
słyszy się często uzasadnione 
skargi użytkowników. W prze­
myśle chemicznym podjęto o- 
statnio szereg kroków dla po­
prawy tego stanu. Poprzedziła 
je ocena jakości ogumienia 
produkowanego w Dębicy i 
Poznaniu. Ok. 15 proc, opon 
nie uzyskuje normy • 30 tys. 
km. Bardzo często są takie de­
fekty, jak szybkie ścieranie i 
pękanie bieżnika, rozwarst­
wianie elementów opony, po­
wstawanie guzów i pęcherzy.

Analiza zasadniczych przyczyn 
niedomagań wykazała, że są to 
kłopoty przede wszystkim surow­
cowe. Nierytmiczne i niejednolite 
dostawy kauczuku powodują zmia 
ny receptur i w rezultacie pogor­
szenie jakości. W ubiegłym roku 
w zakładach poznańskich zmie­
niono recepturę ponad 200 razy; 
podobnie w Dębicy. Jakość kra­
jowego kauczuku syntetycznego 
odbiega od normy, ponadto nie 
jest on najlepszego rodzaju.

Druga grupa przyczyń — to wy­
posażenie techniczne zakładów (ni 
ski stopień automatyzacji), trze­
cia jest natury technologicznej.

Już samo wyliczenie tych źró­
deł złej jakości wskazuje, że nie 
jest to problem łatwy do rozwią­
zania. Dlatego, opracowany pro­
gram poprawy, podzielony został 
na dwa etapy. Na początek usunie 
się nieprawidłowości w samym 
przemyśle gumowym. Plany — 
przyjęte i zatwierdzone przez 
KSR-y Poznania i Dębicy — prze­
widują właśnie likwidację niedo­
ciągnięć organizacyjnych, porząd­
kowych, technologicznych’ oraz 
podniesienie dyscypliny pracy i 
zwiększenie nadzoru ze strony 
kierownictwa. Ten program jest 
już realizowany.

Następnie sięgnie się do spraw 
pozostałych. Sama chemia zabez­
pieczy dostawy odpowiednich kra 
jowych surowców i dokona ko­
niecznych inwestycji. Zagadnienie 
jakości tkanin kordowych roz­
wiązane ma być przez przemysł 
lekki; handel zagraniczny impor­
tować będzie kauczuk naturalny 
o maksymalnej jednorodności, a 
przemysł ciężki — zapewni nie­
zbędne maszyny i urządzenia.

Konferencja prasowa 
M?xa Re manna

W czwartek odbyła się w Berli­
nie międzynarodowa konferencja 
prasowa, na której Mas Reimann, 
pierwszy sekretarz KĆ KPD, za­
poznał zebranych dziennikarzy i 
korespondentów zagranicznych z 
programem wyborczym Komuni­
stycznej Partii Niemiec (KPD).

Dokument KPD, skierowany do 
wszystkich wyborców zachodnio- 
niemieckich, bilansuje wyniki 
polityki rządzącej w Bonn Partii 
CpWCSU i stwierdza: progra­
mem rządowym obu kanclerzy z 
ramienia CDU, Adenauera i Er­
harda, była na przestrzeni tych 
lat „polityka z pozycji siły”. Pro­
gram ten jest od początku nie­
realny. Polityka gróźb i przemo­
cy militarnej, nie ma już żadnych 
szans realizacji. Trzymanie się 
tej linii politycznej, jest "coraz 
większym awanturnictwcm i gro­
zi samobójstwem”,

W dokumencie swoim, KPD 
wskazuje na niebezpieczeństwa 
dla ludności NRF, wynikające z 
dążenia Bundeswehry do posiada­
nia broni atomowej, i stwierdza, 
że „pierwszym celem polityki nie­
mieckiej powinno być przeciwsta­
wienie się zbrojeniom atomo­
wym”. (PAP)

kłem prawicy i że uzyskał po­
parcie przy wód ęów UNR, co 
charakteryzuje rzekomą opo- 
zycyjność jego kandydatury na 
prezydenta republiki. (PAP)

M1P wyiaśnia

Nowe zasady turystyki ■ 
do Jugosławii

Jakie są możliwości otrzymania przez osoby wyjeżdżają­
ce indywidualnie, w celach prywatnych, na pobyt czaso­
wy do Jugosławii — wkładek paszportowych do dowodów 
osobistych, uprawniających do takich wyjazdów oraz de­
wiz? Na ten temat Polska Agencja Prasowa uzyskała 
następujące informacje:

Wkładki paszportowe będą 
wydawane, jak dotychczas, 
przez wojewódzkie komendy 
MO osobom, które zamierza­
ją wyjechać do Jugosławii na 
zaproszenie lub na koszt wia 
sny. W przypadkach wyjaz­
dów na koszt własny, do po­
dania o wydanie wkładki pa­
szportowej powinno być za­
łączone zaświadczenie NBP 
stwierdzające, że posiadacz 
wkładki będzie mógł zakupić 
w banku 45 tys. dinarów na 
osobę. NBP rozpoczął przyj­
mowanie wniosków o sprze­
daż dewiz na wyjazdy do Ju 
gosławii. W związku z tym 
zainteresowani mogą wystę­
pować z odpowiednimi wnio­
skami, które przyjmują wszy 
stkie oddziały NBP.

W miarę załatwiania wnio­
sków, Narodowy Bank Pol­
ski będzie zawiadamiał zain­
teresowanych (na piśmie) o 
wydanych decyzjach dewizo­
wych — w terminie umożli­
wiającym dopełnienie formal 
ności związanych z uzyska­
niem wkładki paszportowej, 
Wydanie zaświadczenia dla 
władz paszportowych uzależ­
nia się od uprzedniego wnie-

„Dynam towe wzgórze” 
wciąż zabija

W czwartek znowu pod­
łożono bombę w domu za­
mieszkałym przez murzyńska 
rodzinę Crowellow w Birming 
ham, w stanie Alabama. Mia­
sto to ma już smutną sławę 
i zyskało miano „dynamito­
wego wzgórza” z powodu licz 
nych zamachów bombowych 
w dzielnicy murzyńskiej. Tu 
właśnie w 1963 r. zginęły 4 
dziewczynki murzyńskie, zaś 
w czasie organizowania mar­
szu Selma — Montgomery 
zna^ziono tu — na szczęście 
w porę — silne ładunki dv- 
namitu podłożone przed do­
mami bardziej zdanych dzia­
łaczy murzyńskich, (PAP)

Jedność celów
W ocenie dorobku dwu­

dziestu lat Polski Lu­
dowej można uwypuk­

lać wyłącznie osiągnięcia, co 
jest tym łatwiejsze, że tych 
osiągnięć da się wyliczyć nie­
mało w różnych dziedzinach i 
na wielką skalę. Można też, z 
okruchem andersenowskiego 
rozbitego lustra w oku, wi­
dzieć przede wszystkim błędy 
i potknięcia, których w owym 
dwudziestoleciu przecież tak­
że nie brakło, i gdybolić, . że 
„mogłoby być jeszcze lepiej, 
gdyby wtedy to nie tak, a 
wtedy tamto zamiast tego”. 
Możliwa jest też, ^zywiŚG.e, 
cała gama postaw pośrednich, 
które pozwalają zarówno z 
sukcesów, jak i z niewykorzy 
słanych okazji zebrać skar­
biec doświadczenia i .czerpać 
z niego natchnienie i wiedzę 
pomocną w dalszym działa­
niu.

Jednak bez względu na 
punkt wyjścia do oceny dwu­
dziestolecia — jedna prawda 
ostoi się niewzruszona. Ta 
mianowicie, że dzisiejsza Pol­
ska — jej siła gospodarcza, 
znaczenie w świecie, jej po­
ziom oświaty, kultury, sło­
wem wszystko, czym słusznie 
szczycimy się obecnie — jest 
dziełem całego narodu, jest o- 
wocem pracy wszystkich Po­
laków.

Droga radykalnych prze­
mian społecznych, politycz­
nych i gospodarczych, wska­
zana przez PZPR i przyjęta 
przez ZSL i SD, droga budów 
nictwa socjalizmu w Polsce, z 
biegiem lat stała się codzien­
nym, chciałoby się rzec, przy­
rodzonym programem działa­
nia wszystkich obywateli. To 
działanie przejawia się i w 
pracy zawodowej i społecznej, 
w pomocy i w krytyce dzia­
łalności władz, urzędów, in­
stytucji, organizacji, i w oso­
bistym uczestnictwie w tych 
władzach i organizacjach. Z 
biegiem lat w ogólnej świado- 

sienia do kasy banku opłaty 
na centralny fundusz tury­
styki i wypoczynku — 1.800 
zł od osoby. Opłata ta powin­
na być dokonana w terminie 
10 dni od daty pisma banku, 
zawiadamiającego o wydanej 
decyzji. Nie wniesienie opła­
ty w wyznaczonym terminie 
będzie się traktować jako re 
zygnację z wyjazdu.

Podane wyżej zasady nie 
dotyczą wycieczek zbioro- 
v?ych. Tego rodzaju wyjazdy 
organizują wyłącznie biura 
turystyczne. (PAP)

Powodzenie polskich filmów 
w Nicei

Od wtorku (30 marca) do so 
boty trwają w Nicei ..Dni nu 
wego filmu polskiego” zorga­
nizowane pod auspicjami 
władz miejskich przez prężne 
i ambitne środowisko tutejk 
szych klubów filmowych, a 
zwłaszcza klub Jeaną Vigo. 
Jest to kolejna impreza z cy­
klu „Nowe tendencje w świa 
towej sztuce filmowej”. Uprze 
dnio swoje „dni” miała tu ki 
nematografia włoska. W pro­
gramie „Dni polskich” znaj­
dują się przede wszystkim 
pozycje fabularne naszych re 
alizatorów stosunkowo mniej 
znanych publiczności francu­
skiej, a także kilka filmów 
krótkometrażowycł?..

: / '
Ta sympatyczna i bardzo 

pożyteczna dla popularyzacji 
naszej sztuki filmowej we 
Francji impreza cieszy się d i 
żym zainteresowaniem pubh 
czności. Na inauguracyjnym 
pokazie specjalnym, na który 
złożyła się projekcja „Naro­
dziny statku” Łomnickiego i 
„Pasażerki” Andrzeja Mun- 
ka, sala była szczelnie wypeł 
niona, przyjęcie znakomite 
dyskusja nad dziełem Munk-i 
trwała prawie do północy.

PAP 

mości stawało się coraz bar­
dziej jasne, że budownictwo 
socjalizmu, to nie tylko mi­
liardowej wartości sztandaro­
we obiekty przemysłowe, nie 
tylko tysiące traktorów na 
chłopskich polach, czy po­
wszechność ubezpieczeń cho­
robowych lub setki nowych 
szkół. To także, a może prze­
de wszystkim, budowanie lep­
szych stosunków międzyludz­
kich, korekta dawnych i two­
rzenie nowych praw ■ dla u- 
gruntowania sprawiedliwości 
społecznej i praworządności. 
To wreszcie możliwość wpły­
wu obywateli na kierunki roz

Dokończenie na str. 3

Apel 17 państw
Dokończenie ze str. 1

dów 17 krajów niezaangaźo- 
wanych.

Sekretarz stanu przyjął arn 
basadorów 4 państw w tym 
samym dniu, w którym amba 
sador USA w Sajgonie, gen. 
Taylor, miał przedstawić pre 
zydentowi Johnsonowi „kon­
kretne propozycje w sprawie 
dalszej akcji amerykańskiej 
w Wietnamie”.

Taylor miał spotkać się z 
Johnsonem w czwartek na 
krótko przed północą według 
czasu warszawskiego. John­
son wezwał na to spotkanie 
swych najwyższych doradców 
politycznych i wojskowych.

Tymczasem w USA wzma­
gają się żądania, aby admini­
stracja sformułowała „kon­
struktywne propozycje” za­
kończenia wojny w Wietna­
mie.

Zaniepokojenie w OTO
W drugim dniu toczącej się 

w Paryżu sesji ministerial­
nej rady NATO głównym te­
matem była sytuacja w Wiet 
namie. Jak wynika z informa­
cji pochodzących z poważnych 
źródeł większość przedstawi­
cieli krajów NATO wyrazi’a 
zaniepokojenie rozwojem wy­
darzeń w Wietnamie.

W toku posiedzenia głos za­
brał amerykański podsekre­
tarz Bali, który przedstawił 
dobrze znane stanowisko USA 
sformułowane już kilkakrot­
nie przez prezydenta Johnso­
na. Odmówił on udzielenia 
swym sojusznikom z NATO 
informacji na temat najbliż­
szych zamiarów rządu ame­
rykańskiego.

Depesze
i wiece protestacyjne
W depeszy do kierownic­

twa Narodowego Frontu Wy­
zwolenia Wietnamu Poludnio 
wego Koreański Komitet So­
lidarności z Ludem Południo- 
wowietnamskim stwierdza m. 
in., że naród koreański zdecy 
dowanie popiera dążenie tam 
tejszych bojowników o wol­
ność do wypędzenia agreso­
rów imperialistycznych i do 
zjednoczenia kraju. Komitat 
deklaruje jednocześnie całko­
witą solidarność z Demokra­
tyczną Republiką Wietnamu 
przeciwstawiającą się nikczem 
nym atakom na terytorium 
tego kraju.

*
31 marca odbył się w sto­

licy Rumunii masowy wiec, 
na którym ostro napiętnowa­
no agresywne poczynania 
USA w Wietnamie. W wiecu 
wzięli udział członkowie o- 
gólnokrajowego komitetu o- 
brony. pokoju oraz analogicz­
nego komitetu miejskiego, ro­
botnicy, przedstawiciele na- 
uki, sztuki i kultury, pracow­
nicy państwowi, delegaci woj 
śka, studenci. Po przemówie­
niach przyjęto rezolucję skie­
rowaną do Wietnamskiego Ko 
mitetu Obrony Pokoju. Rezo­
lucja daje wyraz zaniepoko­
jeniu i głębokiemu oburze­
niu społeczeństwa rumuńskie 
go z powodu agresji przeciw­
ko bohaterskiemu narodowi 
wietnamskiemu.

*
Z całego kraju nadal na­

pływają protesty społeczeń­
stwa polskiego przeciw bar­
barzyńskim metodom stos )- 
wanym przez USA w Wiet­
namie.

PAP
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Tak oto na popołudniowej odprawie w Reichskanzlei, Gude- 
rian przedstawił swoje postulaty.

Oczywiście postulat ewakuacji zqrupowania kurlandzkieqo zo­
stał uznany jako nierealny. Niezależnie jednak od złudnych na­
dziei Hitlera na związanie w ten sposób z dala od qłówneqo 
teatru działań wojennych dużych sił radzieckich, wpłynęło na 
to rzeczowe rozważenie możliwości dokonania takiej ewakuacji. 
Hitler był zdania, że wobec szczupłości sił Krieqsmarine oraz 
swobody działań floty radzieckiej, zwłaszcza w północno-wschod­
nich akwenach Bałtyku, trwałaby ona zbył dłuqo. Zaś po wywie­
zieniu już z Kurlandii znacznej części sił, przeciwnik z łatwością 
zlikwidowałby reszłe zbył słaby by móc wytrzymać nowe nałarcie 
radzieckie, zbyt liczne aby moała liczyć na rałunek ze strony 
Krieqsmarine i by można ja poświecić. AAimo to Hitler uznał za 
niezbedne szybkie ewakuowanie z Kurlandii łych jeszcze kilku 
dywizji, które moqły być wycofane bez iednoczesneao skazania 
na zaołade reszty zorupowania. Kiedy iednak Guderian nadal 
uoierał sie przv postulacie pełnei ewakuacii, kiedy w oqóle nie 
chciał brać ood uweae aroumentów qłównodowodzaceqo Krieqs- 
marine wielkieoo admirała Doeniłza, który równie scepfvcznie 
jak Hitler oceniał sytuacie na morzu — wybuchła burza. I Gude­
rian wobec promów jakie Dosypały sie na ieqo nłowe, skapitu­
lował. Nie poruszył już sprawy nałychmiasłoweqo oqołocenia 
frontu zechodnieoo z dywizji pancernych.

Natomiast Hitler z miejsca zaakceptował projekt utworzenia 
nowej, pomorskiej qrupy armii. Nieoczekiwane wszakże były 
rezultaty omawiania związanych z tym spraw personalnych. Hitler 
był zdania, że proponowany przez Guderiana na qłównodowo- 
dzaceao nowej qrupy armii feldmarszałek von vVeichs, jest zbył 
złamany kieskami jakich bez przerwy doznawał w Juqosławii, by 
sprosłać trudnemu zadaniu i natchnąć wiara w zwycięsiwo wojska 
na terenie Pomorza. Przy tym wbrew nadziejom Guderiana, który 
liczył na poparcie kandydatury Weichsa przez Szefa Sztabu Do­
wodzenia Wehrmachtu Jodła, (en także nie wierzył w zdolność 
przezwyciężenia kryzysu przez feldmarszałka. W Juqosławii —- 
twierdził Jodl — można było jeszcze sie łudzić, iż manifestując 
własna pokaźność oraz powołując sie na misje Wehrmachtu jako
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obrońcy chrześcijańskiej Europy przed komunistycznymi party­
zantami Tiło, uda sie zwiększyć siła- oddziaływania współpracu­
jących z Niemcami katolickich „Usłaszów”. „Na Pomorzu jednak 
— szydził Jodl — nie siarczy już czasu na odprawianie nabo­
żeństw..."

Wówczas zaś Hitler zqłosił kontrkandydałure Heinricha Himm­
lera. Był przekonany, że Reichsfuhrer SS jest najodpowiedniej­
szym człowiekiem na stanowisko dowódcy qrupy armii mają- 
ceqo za zadanie jak najszybciej zamknać lukę we froncie nie­
mieckim. Przecież to właśnie Himmler przezwyciężył ostatniej je­
sieni łrudnę sytuację nad Górnym Renem i odbudował łam w re­
kordowo szybkim czasie silny i zdolny do powstrzymania zachod­
nich aliantów front.

• Na próżno Guderian próbował wytłumaczyć Hitlerowi, że nie 
można porównywać obu frontów. 2e istnieje zasadnicza różnica 
jakości przeciwnika. Nad Górnym Renem nie trzeba było składać 
dowodów umiejętności dowódczych. Chodziło tylko o czysto 
policyjna akcję, której celem było uchwycenie w ryzy dyscypliny 
masy wycofujących się z Francji wojsk. Zdezorqanizov/anych od­
wrotem, lecz nie zniszczonych. Ponadto zaś Himmler móqł rzucić 
wówczas na ten odcinek frontu — korzystając ze swoich funkcji 
dowódcy SS i Policji oraz szefa woisk rezerwowych — świeże 
jednostki, którymi jeszcze w tym czasie dysponował...

Ale właśnie te uwaqi Guderiana podchwycił natychmiast jako 
arqumenł przemawiający za kandydatura Himmlera Jodl. Twierdził 
że przecież obecnie także chodzi o przerzucenie na teren Po­
morza możliwie największych rezerw. Himmler zaś z racji swych 
stanowisk i tym razem będzie móał teqo dokonać najszybciej 
i najłatwiej, jako że bez potrzeby kołatania o rezerwy w pod- 
leołych sobie placówkach.

Hitler nie wyrzekł jeszcze łeqo dnia ostałnieqo słowa w kwestii 
obsadzenia stanowiska dowódcy nowei qrupy.

Później zaś szepłano na jeqo dworze, iż ostateczna decyzje 
podjął dopiero po rozmowie z „brunatna eminencja" Borman­
nem. Przy czym Bormann opowiadał sie za mianowaniem właśnie 
Himmlera, ponieważ chciał qo „utracić". Wypchnąć z Berlina 
i uwiązać qdzieś daleko na Pomorzu, by w len sposób zyskać 
wolne ręce dla knucia inłryq przeciwko bądź co bądź potęż­
nemu rywalowi.

(cdn)

Od 7 lutego historia 
agresywnych poczynań 
militaryzmu amerykań 

skiego wzbogacona jest o no­
wy rozdział. Wyjątkowo nie­
chlubny.

Amerykańska interwencja 
doradćów w sprawy Południo 
wego Wietnamu nie zdołała 
zdławić ruchu wyzwoleńcze­
go w tjmn kraju. Od roku 
wbrew żołdackim bagnetom, 
nożom katowskim, którymi 
rozcina się brzuchy rannym 
partyzantom oraz coraz więk­
szym . kontyngentom amery­
kańskich nadzorców — po­
wstanie niemal z dnia na 
dzień uderza z coraz większą, 
ogólnonarodową siłą w pod­
stawy reżimu saieońskie^o. 
Dlatego ... do akcii weszło 
amerykańskie lotnictwo.

Przy tym iak gdyby mało 
było okrucieństw dokonywa­
nych na rozkaz amerykańskich 
supermanów w ob;ętvm po­
wstańczą, sprawiedliwa wol­
na ludową Wietnamie Połud­
niowym. owe noteżne lotnic­
two rozszerzyło strefę ludo­
bójczych mordów na wolne 
już o-i dziesięciu Jat ludowo 
demokratyczne państwo pół­
nocno wietnamskie.

Według zapewnień amery­
kańskich. terror lotniczy prze­
ciw’ko Wietnamowi Północne­
mu- ma być właśnie panaceum 
przeciwko ruchowi wyzwoleń 
czemu w Wietnamie Połud­
niowym. Groźba śmierci roz­
szarpanych i spalonych mie­
szkańców północnowietnam- 
skich miast i wsi. ma m. in. 
złamać wolę walki bojow­
ników połuHniowowietnam- 
skich: nieuchwytnych dla 
amerykańskich supermanów, 
jak nieuchwytni byli dla hi­
tlerowskich uebermenschów 
partyzanci polscy, jugosło­
wiańscy, radzieccy.

Być może dla „przeciętne­
go” buszującego w Wietna­
mie żołnierza amerykańskie­
go któremu wbito do głowy 
przekonanie o misji dziejo­
wej USA — partyzant połud- 
niowowietnamski jest bandy­
ta, ponieważ ośmiela się wal­
czyć przeciwko amerykań­
skim chłopom posłanym do 
tego dzikiego kraju „w imię 
uratowania go przed bolsze- 
wizmem dla wolnego świa­
ta”. Bądź co bądź dla orze- 
cietneao Niemca AD 1943 — 
któremu wbito w głowę orze 
konanie o posłannictwie Trze 
ci ej Rzeszy — polski party­
zant był też bandytą, ponie­
waż ośmielał się przeciwsta­
wiać niemieckim zdobywcom 
posłanym do tego ..dzikiego 
kraju” w imię ..uratowania 
ro przed bolszewizmem dla 
Europy”.

Ale dla tycli, którzy opła­
kują po dziś dzień „bandy­
tów” i puzeklinaią ich morder 
ców — fotografie ciał obcych 
i dalekich Wietnamczyków, 
nad którymi fotografują się 

przybysze z Ameryki, wydają 
się wydartymi z albumów ro­
dzinnych. W twarzach mor­
derców wypatrujemy odru­
chowo rysów tamtych... Tych, 
którzy we Wrześniu 1939 ro­
ku rozstrzeliwali pod Kłec­
kiem junaków Przysposobie­
nia Wojskowego. Tych, któ­
rzy latem 1944 roku pacyfi­
kowali pod dowództwem Rei- 
nefartha Warszawę. Tych, 
którzy w styczniu 1945 roku 
zmasakrowali granatami mie 
szkańców Nowego Tomyśla...

„Honnr“ agresorów
Analogie nasuwają nie 

tylko amerykańskie wyczyny 
na ziemi południowowietnam 
skiej. Także „odwetowe” 
zbrodnie lotnictwa amerykań 
skiego na północ od granicz­
nego równoleżnika.

Historycy dawno już zwró­
cili uwagę na swoistą kun- 
sztowność przemówienia Hit­
lera w Reichstagu w dniu 1 
września 1939 roku. Kiedy 
Hitler je wygłaszał, od pięciu 
godzin trwała już napaś? 
Wehrmachtu na Polskę. Od 
pięciu godzin bombardowane 
już były z samolotów Luft- 
waffe miasta i wsie Polski. 
Mimo to kanclerz Trzeciej 
Rzeszy, podczas godzinnego 
exnose na ten temat, nie 
użył ani razu słowa „wojna”. 
Stwierdził tylko: „Teraz od 
godziny 4.45 odstrz^liwujemy 
się”: „Będziemy odpowiadać 
bomba na bombę, ciosem na 
cios... dopóki obecny rząd 
wa^za^ki. lub jakikolwiek 
rząd polski, nie zgodzi się
■aiBSIllIlllllllllllllllIltlKII

Dokończenie ze str. 2 
woju poszczególnych regio­
nów i całego kraju.

Te przemiany w pojmowa­
niu budowy socjalizmu spra­
wiły, że społeczeństwo pol­
skie buduje przyszłość kraju 
z pełną świadomością celu, 
możliwości doboru środków 
i metod. Świadomość ta, wraz 
z powszechnością udziału w 
tym budownictwie, jest pod­
stawą jedynie słusznej zasa­
dy, że wkład w to wspólne 
dzieło wmieść ma prawo każ­
dy, bez względu na to, czym 
motywuje swój pozytywny sto 
sunek do władzy ludowej i 
swoje patriotyczne działanie.

Jest to zasada, przyświeca­
jąca koncepcji Frontu Jedno­
ści Narodu, w której, jak po­
wiedział W. Gomułka na III 
Plenum, „mieści się sojusz i 
współpraca partyjnych i bez­
partyjnych nad realizacją 
wspólnego programu, opraco­
wanego w oparciu o uchwa­
ły zjazdów i kongresów par­
tyjnych (sojuszniczych partii 
— PZPR, ZSL i SD), szeroki 
udział bezpartyjnych działa­
czy w przedstawicielskich or­
ganach władzy (...), jako re­
prezentantów'’ organizacji spo-

na warunki odpowiadające ży 
wotnym interesom wielkiego 
narodu niemieckiego i jego 
honorowi.

W wystąpieniach prezyden­
ta Johnsona na temat agre­
sywnych akcji lotniczych Mt 
nictwa amerykańskiego też 
na próżno szukać stwierdze­
nia; prowadzimy wojnę prze­
ciwko Wietnamowi Północne 
mu. Johnson zapewniał na­
wet, iż USA nie chcą rozsze­
rzać działań wojennych...

Lecz lotnictwo amerykań­
skie prowadzi bez wypowie­
dzenia wojny, agresywne axa 
ki przeciwko DRW. Zaś John 
son zapowiada gotowość ak­
ceptowania propozycji w spra 
wie „unormowania” stosun­
ków w tamtym rejonie, o ile 
zapewnią one rozwiązanie 
„honorowe dla USA”.

W efekcie — dla „obrony” 
honoru USA używane są w 
Wietnamie nie tylko bomb/ 
i rakiety rozpryskowe; nie 
tylko fosfor i napalm. Także 
gazy. Te ostatnie — po raz 
pierwszy od tamtych lat, kie 
dy to groźną sławę zdobył 
„cyklon B”.

Obawy 
sojuszników USA

Gwoli prawdy: poczynania 
amerykańskie w południo­
wo-wschodniej Azji wywołu­
ją coraz potężniejszą falę kry 
tyki, także u sojuszników 
USA. Rzecz jednak znamien­
na: w NRF na przykład jest 
to krytyka zgłaszana głównie 

dlatego, że nawet wprowadzę 
nie do akcji lotnictwa amery 
kańskiego, nie gwarantuje 
(choć dodatkowo jeszcze dy­
skredytuje USA w oczach 
Azjatów) sukcesów militar­
nych. Nawet więc najbardziej 
ostry w swej krytyce, poważ 
ny tygodnik hamburski „Die 
Zeit”, uznał za wskazane 
stwierdzić w artykule zatytu­
łowanym znamiennie „Bom­
by same nie wystarczą”:

„Wybiła wielka godzina dla 
teoretyków wojny powietrz­
nej i generałów lotnictwa 
bombowego... W Niemczech 
jednak nie podziela się w peł 
ni optymizmu amerykańskich 
generałów lotnictwa bombo­
wego. W naszym kraju nie 
zapomniano, w jak małym 
stopniu działania lotnicze dru 
giej wojny światowej zdołały 
złamać morale jakiegokol­
wiek narodu”.

Dodajmy od siebie: druga 
wojna światowa wykazała, iż 
wszelki terror, nie tylko po­
wietrzny, nie jest w stanie zła 
mać i zdławić walki naro­
dów, opierających się przemo 
cy agresora. Wręcz przeciw­
nie. Zbrodnie wojenne jesz­
cze bardziej umacniają wol­
nościowy opór napadniętych 
narodów.

Nowe agresywne 1 ludobój­
cze poczynania militaryzmu 
amerykańskiego w Wietna­
mie okrywają go hańbą, nato 
miast nie przyniosły i nie 
przyniosą mu zwycięstw. Przy 
tym, jak zwykle — kiedy Wa 
szyngton chcąc zrealizować 
nieziszczalne cele *wej zabór 
czej polityki, uprawia takty­
kę balansowania na krawę­
dzi wojny — oznaczają igra­
nie z ogniem.

MACIEJ OLSZEWSKI

Jedność celów
lecznych i zawodowych oraz 
przedstawicieli różnych środo­
wisk i stowarzyszeń, działają­
cych w naszym kraju”.

Patriotyzm i poczucie spo­
łecznego obowiązku, pragnie­
nie służenia krajowi, budują­
cemu socjalizm — oto jedyne 
kryterium, «jedyna legityma­
cja, uprawniająca każdego o- 
bywatela do „trwałego miej­
sca” w’ ramach Frontu Jedno­
ści Narodu. Kryterium, które 
jest przyczyną udziału całego 
narodu w dwudziestoletnim do 
robku kraju — i jednocześnie 
tego udziału wynikiem. Pro­
gram, nakreślony przez mark 
sistowską partię PZPR, przy­
jęły niemarksistowskie, soju­
sznicze stronnictwa — ZSL i 
SD — przyjęła niemarksistow 
ska bezpartyjna większość na 
rodu. Program partii, wyzna­
jącej światopogląd materiali- 
styczny, realizują pod kierow­
nictwem tejże partii obywa­
tele, opierający swój świato­
pogląd na przesłankach reli­
gijnych. Różnice światopoglą­
dowe nie przeszkadzają ani

wierzącym, ani riewierzącym 
we wspólnej, codziennej, o- 
wocnej pracy nad budową so­
cjalizmu w Polsce. Doświad­
czenia dwudziestu lat potwier 
dziły tezę, że jedność ludzi 
pracy w budowie nowego u- 
stroju, jest ważniejsza od 
zgodności ich poglądów na 
sprawy pozagrobowe. Co wię­
cej, motywem patriotycznego 
działania bywają nie tylko 
przekonania polityczne, ale i, 
wśród wierzących, właśnie 
przesłanki religijne. I to nie­
raz wbrew usiłowaniom wia­
domych kół, zmierzających do 
wykorzystania religii w celu 
podważenia jedności narodu.

Rozwój sytuacji w kraju, 
przemiany w stosunkach spo­
łecznych w pierwszym dwu­
dziestoleciu Polski Ludowej 
dowiodły, że naród, którego 
znaczna część zalicza sie do 
wierzących, może z pełnym 
przekonaniem i bez kohzji re 
ligijnego sumienia, realizować 
program wszechstronnego roz 
woju kraju.

JAROSŁAW BOKLEWSKT

waniu

Wypełniając kupon „KO­
ZIOŁKÓW” zapewnisz sobie 
udział w dodatkowym loso-

NAGRÓD.
K2412

Dnia 20 marca 1965 r. zasnęła w Bogu, nasza 
ukochana matka, teściowa i babcia, śp.

z BARTOSZÓW

Zbisława Kochowicz
I voto Wawrzyniecka

Pogrzeb odbył się w czwartek, dnia 1 bm., 
na cmentarzu na Junikowie.

O bolesnej stracie zawiadamiają 
CÓRKA, ZIĘĆ I WNUCZEK

Warszawa. 45823g

if
Dnia 30 marca 1965 r. zmarła po długich 

i ciężkich cierpieniach, w wieku lat 80. nasza 
najdroższa matka, teściowa, babcia i prababcia, 
śp.

Agnieszka Nowakowa
Pogrzeb 

o godzinie 
kowie.

z domu MARCINIAK 
odbędzie się w piątek, dnia 2 bm., 
14.15 z kaplicy cmentarnej na Juni-

W ciężkim smutku pogrążona

Poznań,
rodzina 

ul. Poznańska 42. 45886g

Dnia 30 marca 1965 r. zmarł nagle nasz długo­
letni pracownik

Józef Szatek
inspektor Wydziału Spraw Lokalowych

W Zmarłym tracimy ofiarnego pracownika 
i powszechnie łubianego Kolegę. _

Pogrzeb odbędzie się w sobotę, dnia 3 bm., 
o godzinie 12.15 na cmentarzu na Junikowie.

Rada Zakładowa ZZPPiS 
przy Prezydium Rady Narodowej m. Poznania 

PREZYDIUM RADY NARODOWEJ
M. POZNANIA K2404

Sprzedam kredens i bu­
fet. Poznań, Kopernika 5. 
suterena. 44982g

Sprzedam okazyjnie pie­
cyk (westfalkę — kafle) 
oraz elektryczny 3.000 
Watt. Adres wskaże Biu­
ro Ogłoszeń, Grunwaldz­
ka 19 dla 45937g.

Dnia 30 marca 1965 r. po długiej chorobie za­
kończyła swój pracowity i pełen poświęcenia 
żywot, opatrzona Sakramentami św„ moja droga 
siostra, szwagięrka i ciocia, przeżywszy lat 63, 
śp.

Helena Marciniak
Pogrzeb odbędzie się w piątek, dnia 2 bm., 

o godzinie 16 z kaplicy cmentarnej w Witkowie.
W smutku pogrążoną

RODZINA
Witkowo, pow. Gniezno. 45831g

Dnia 30 marca 1965 r. zmarł po krótkich, lecz 
ciężkich cierpieniach, namaszczony Olejami św., 
mój nieodżałowany mąż. nasz ukochany ojciec, 
teść i dziadek, przeżywszy lat 56, śp.

Edmund Gniot
Pogrzeb odbędzie się w piątek, dnia 2 bm., 

o godzinie 16 na cmentarzu na Winiarach.
O tym zawiadamia strapiona 

ZONA Z RODZINĄ
Osobnych zawiadomień nie wysyła się.
Poznań, Dobrogojskiego 20. 45809g

t
Dnia 30 marca 1965 r. zmarł po ciężkich 

cierpieniach, opatrzony Sakramentami sw., moj 
drogi mąż, nasz kochany tatuś, teść i dziadek, 
przeżywszy lat 56, śp.

Czesław Berdych
Pogrzeb odbędzie się w piątek, dnia 2 bm., 

o godzinie 13.15 z kaplicy cmentarnej na Ju­
nikowie. . . , .

O bolesnej ^stracie zawiadamia
ZONA Z DZIEĆMI

Poznań. 45888g

Jawę 250 sprzedam. Po­
znań, Starołęcka 90 m. 1. 

45074g

Sprzedam samochód oso­
bowy „Warszawa” w do 
brym stanie. Franciszek 
Dalz, Stęszew, ul. Po­
znańska 13, tel. Steszew 
45. 44940g— t

Dnia 31 marca 1965 r., przeżywszy lat 70, 
zmarła, namaszczona Olejami św., nasza uko­
chana babcia, ciocia, siostra i szwagięrka, śp.

Franciszka Wlerzchacz
Pogrzeb odbędzie się w sobotę, dnia 3 bm., 

o godzinie 15.30 na cmentarzu parafialnym na 
Zegrzu.

O bolesnej stracie zawiadamiają
SIOSTRA Z MĘŻEM, SIOSTRZENICA Z MĘŻEM 

I DZIEĆMI
Poznań, ul. Modlińska 9, Kiszewko. 45931g

Dnia 30 marca 1965 r. zmarł, opatrzony Sa­
kramentami św., nasz najdroższy i nigdy nie­
zapomniany, troskliwy ojciec, teść, dziadek 
i pradziadek, przeżywszy lat 83, śp.

Tomasz Wawrzyniak
Pogrzeb odbędzie się w sobotę, dnia 3 bm., 

o godzinie 11 z domu żałoby w Wielichowie.
Stroskane DZIECI

Wielichowo, Poznań, Dzierżyńskiego 187a.

Dnia 1 kwietnia 1965 r. zmarł po ciężkiej 
chorobie, opatrzony Sakramentami św., mój 
drogi mąż, nasz kochany ojciec, brat, szwagier 
i wujek, przeżywszy lat 64. śp.

Kazimierz Piotrowski
Pogrzeb odbędzie się w sobotę, dnia 3 bm.. 

o gadzinie 9.15 z kaplicy cmentarnej na Juni­
kowie.

W smutku pogrążeni
ŻONA, CÓRKA, ZIĘĆ I RODZINA

Poznań, Grunwaldzka 13 m. 9. 4591lg

Działkę 1 ha w Piątkowie 
sprzeda właściciel. Piąt­
kowo, ul. Szkolna 12.

________ 4492«g
Okazyjnie sprzedam gos­
podarstwo 3 ha z zabu­
dowaniem. światło, siła. 
Jakubowski, Rudniki, po­
czta Opalenica. 44877g

Sprzedam dom jednoro­
dzinny (3 pokojowy z 
kichnią). Adres wskaże 
Biuro Ogłoszeń, Grun­
waldzka 19 dla 44887g.
Sprzedam parcelę budo­
wlaną 0,56 ha. wolna 
budowa, 20 km od Po- 
znania przy stacji kole­
jowej. Kwiatkowski. Po­
znań-Antoninek. ul. Lesz­
ka 23. 45017g

RADIO — PROGRAM I: 7.’5 Piosenka dnia; 7.45 
„Błękitna sztafeta”; 8.05 Muzyka i aktualn.; 9 Dla 
kl. VII „Jutro”; 9.30 Polska muzyka ludowa; 9.40 
Dla przedszkoli „Czystość to zdrowie”; 11 Kalej­
doskop kulturalny; 12.45 Rolniczy kwadrans; 13 Dla 
ki. I i II „Z piosenką jest nam wesoło”; 13.'0 Kon­
cert solistów; 13.40 „Swojskie melodie”: 14 „Ślepy 
zaułek” fragm. pow.; 15.10 Dla szkól średnich siuch. 
pt.: .,Dlaczego zostałem zoologiem’’; 16.05 „Kultura 
pilnie poszukiwana”; 16.35 „Moje miejsce w życiu”: 
17.05 Muzyka; 17.15 Poradnik Językowy: 17.30 Fe­
lieton ekonomiczny; 18.05 Konc. dnia; 19 Kurs jęz. 
rosyjskiego; 19.15 Redaktor Bończa w Radiowej en­
cyklopedii Aktualności; 19.25 Ze wsi i o wsi: 20 35 
Wieczór literacko - muzyczny z Rozgłrśni Szcze­
cińskiej; 21.45 Koncert życzeń: 23 10 „Muz nocą”.

WIADOMOŚCI: 5. 6, 7. 8. 12.05, 15, 18, 20. 23.
PROGRAM II: 7.50 Piosenka dnia: 8.15 Kurs jez. 

ang.; 8.35 „Złoty medal d!a Polski”: 8.55 Melodia 
rozrywkowa: 9.05 Koncert dnia; 9.50 Publ. niię- 
dzynar.: 10.30 Z życra ZSRR; u Muzyka operowa: 
11.45 „My i nasze dzieci”; 13.20 „Pochód do na- 
karu” fragm. pow.: 13.15 Muzyczny tydzień Poz­
nania; 14.30 z problemów współczesnej wiedzv; 
11.45 „Błękitna .sztafeta”; 15.30 „Przvgody Mikołaj­
ka” ode. pow.; 17.12 Wiosenne melodie; 17,40 Repor­
taż nt.: „Nie załamaliśmy się”; 18.45 Klub Entu­
zjastów nowoczesności; 19.05 Muz. i aktualn.; 19.30 
Konc. symf.; 21.43 Muz. rozrywk.; 22.05 Teatr Mło­
dych „ładny współczesna-” słuch.; 22.37 Muz. tar.

WIADOMOŚCI: 5.33, 6.30, 7.30, 8.30, 12.05 16 19. 
21.13. 23.50.

TELEWIZJA: 11.55 Program szkolny dla kl. I: 
16.40 Lekcja języka angielskiego; 17 Wiadomości: 
17.05 „Mis z okienka”; 17.20 „Zgadvwanka” — gra 
towarzyska dla młodych; 17.35 „Historia na ko- 
nercie”; 17.45 „Wielokropek”; 18.05 „Rcnortaż na 
zyczeme : „Trudne wieczory”; if.30 Film seryjny: 
„Gwiazdy filmu niemego”; 19 „Po czterech latach” 
— młodzież w radach narodowych; 1930 Dziennik 
1 dobranoc: 20 „Czym chata bogata”: 20.15 Film fab 

, CSRS „Bez aureoli”; 21.55 Dziennik plus re­
laks. Telewizja zastrzega sobie prawo do zmian.



Dobra inRjaiywa UZBM

Usługi - wprost do mieszkania Dokumenty fikcją?
jeszcze o domu przy ul. Józefa 3 Międzynarodowe plany

tu związku z naszym artykułem z 1« uhm. pt. „Sprawa na- 
" brała mocy gdy zawalił się sufit” otrzymaliśmy wyjaśnienie 

z Oddziału Budownictwa, Urbanistyki i Architektury Prezydium 
DRN Stare Miasto.

T\T asze panie zabierają się teraz do wiosennych porządków. 
1 Cala rodzina bierze udział w wymiataniu zimowych 

śmieci, trzepaniu dywanów, wyrzucaniu rupieci nagroma­
dzonych w domu, ustala kolejność prac przy odświeżaniu 
mieszkania. Jak każda dobra gospodyni, do porządków w 
swoim królestwie zabrał się także Dzielnicowy Zarząd Bu-
dynków na Starym Mieście.

Dziesięć trzyosobowych ekip 
fachowców DZBM penetrować 
beclzie nowe bloki mieszkalne 
na osiedlu Winogrady, w celu 
ustalenia zakresu konserwacji 
tych budynków. Wraz z nimi

Spotkanie 
w Fabryce Pomocy

Naukowych
Wczoraj w Fabryce Pomocy 

Naukowych odbyło się w ra­
mach kampanii przedwybor­
czej spotkanie aktywu załogi 
z zastępcą Przewodniczącego 
Prezydium BN Poznania — 
Z. Rudnickim oraz przewod­
niczącym Prezydium DRN 
Grunwald — B. Matczakiem.

Poruszano sprawy budow­
nictwa mieszkaniowego, go­
spodarki komunalnej, służby 
zdrowia i wiele innych.

Problemy zakładu pracy 
jego dotychczasowy bogaty 
dorobek przedstawił dyrektor 
fabryki — R. Goździerski.

Na zakończenie spotkania 
dwom długoletnim pracowni­
kom fabryki Aleksandrowi 
Kryszłopowi i Józefowi Fąf- 
czyńslucmu wręczono Hono­
rowe Odznaki Poznania, (ad)

--------------- t

Kawiarnie 
przed sezonem

Wielu- spośród kawiarnianych 
bywalców dziwi liczba| remonto­
wanych obecnie poznańskich ka­
wiarni. O wyjaśnienia zwrócili­
śmy się do dyrekcji PZG — Ka­
wiarnie. Okazuje się, że w ra­
mach realizacji zarządzenia MHW 
w sprawie uporządkowania kate 
gorii lokali gastronomicznych wy 
remontowano — wprowadzając 
drobne modernizacje — 11 ka­
wiarni i 4 pracownie cukierni­
cze. Z myślą o lecie zainstalowa­
no wszędzie saturatory i chłod­
nie. Każda z kawiarń może teraz 
przeznaczyć jedną chłodnię do 
przechowywania napojów, któ­
rych ma być pod dostatkiem.

W tych dniach zostaną ponow­
nie otwarte „Uśmiech” i „Świte­
zianka” a „WZ” i „Warta” — 
przed 1 maja. Od 1 maja „Mara- 
go”, „Uśmiech”, „WZ” a także 
„Ewa” i „Marcelinka” urządzą o- 
gródki. Przewiduje się także ot­
warcie jeszcze jednego baru ka­
wowego — przy ul. Wielkiej.

(bm)

Na wesoło
lUajpierw otrzymaliśmy kil- 

^ka telefonów z zapyta­
niem, dlaczego o recitalu B. 
Łazuki nie informowano wcześ 
niej, kilka osób upewmiało się, 
czy w kinie „Wilda” istotnie 
zostanie wyświetlony film o 
zespole The Beatles, a widzie­
liśmy też i takich, którzy z 
pełnym zadowoleniem komen­
towali fakt przystąpienia ekip 
„Mostostalu" do przebudowy 
Mostu Uniwersyteckiego.

Tak więc możemy mówić 
dzisiaj o pewnej satysfakcji z 
tytułu kawałów zamieszczo­
nych z okazji tradycyjnego 
Prima Aprilisu. Bo w istocie 
— wspomniane wyżej notatki, 
wydrukowane we wczoraj­
szym wydaniu „Głosu" nie 
miały nic wspólnego z rzetel­
na informacją dziennikarska. 
Były najprawdziwszymi „kacz 
kami”, zamieszczonymi „ku 
uciesze gawiedzi", dla rozwe­
selenia i... nabrania paru ty­
sięcy osób.

Zatem dzisiaj — nabranych 
przepraszamy serdecznie, tym. 
bardziej, jeśli wybrali się do 
kina „Wilda”, auli U AM czy 
na. Most Uniwersytecki, ule­
gając treści naszych notatek. 
I — do ponownego „nabrania” 
za rok. Bowiem tradycji musi 
stać sie zadość, (c) 

Dojeżdżający łłnią autobusową 
„64”. — Niestety, na lokalizację 
przystanku w miejscu propono­
wanym nie zgadza się Wydział 
Komunikacji Prezydium RN m. 
Poznania, gdyż w tym punkcie 
jezdnia jest za wąska. (676)

M. W., ul. Skarbka — List Pani 
przekazaliśmy autorowi artyku­
łu. (696)

przybyła na Winogrady liczna 
ekipa rzemieślników, w cha­
rakterze lotnego punktu re­
montowego, aby natychmiast 
po stwierdzeniu przez trójki 
usterek, przystąpić do na­
praw.

Korzystając z posiadanych 
uprawnień DZBM wysyła swo 
je trójki rzeczoznawców także 
do mieszkań wszystkich swoich 
najemców. Mają one dokonać 
tam przeglądu, stwierdzić stan 
utrzymania pomieszczeń i kon 
serwacji przez lokatorów. Ten 
„dywanowy nalot'’ ma cel dwo 
jaki: z jednej strony chodzi o 
rozeznanie się DZBM w stanie 
budynków mieszkalnych, z 
drugiej natomiast — o niesie­
nie pomocy lokatorom, po­
rządkującym właśnie swoje 
pielesze domowe. Trójki DZBM 
wskazywać będą użytkowni­
kom na usterki w ich pomie­
szczeniach, informując zara­
zem o koszcie tych napraw i 
w razie zgody najemcy, pod­
pisując zlecenie na natych­
miastowe wykonanie tych u- 
sług przez własną brygadę re­
montową. Brygada ta może 
wykonywać prace z zakresu 
instalacji wodno-kanalizacyj­
nej, malarstwa, szklarstwa, 
stolarki, ślusarki, instalacji e- 
lektrycznej, cyklinowania po­
dłóg i prac zduńskich.

Usługi te są dobrowolne. 
DZBM w ramach swojej ak­
cji porządkowej chciał zara­
zem spopularyzować prowa­
dzone przez siebie świadczenia 
dla ludności, tak zwane usługi 
lokatorskie. Dogodność tej po­
mocy polega nie tylko na tym, 
że w ślad za rzeczoznawcami 
mogą przyjść natychmiast wy­
konawcy, ale również na do­
godnej formie spłaty ratalnej 
za przeprowadzone droższe re­
monty czy adaptację.

Jednocześnie DZBM spopu­
laryzować chce przy tej okazji 
inną formę swoich usług — 
przeprowadzanie bieżącej kon­
serwacji urządzeń technicz­
nych w7 mieszkaniu (piece ga­
zowe kuchenne i kąpielowe, ba 
terie zlewozmywakowe, kurki, 
wodociągowe, spłuczki ustęp.) 
— na abonament. Za 23,30 z1 
miesięcznego abonamentu lo­
kator uzyskuje pewność, iż u- 
rządzeni^ te będą działać 
sprawnie i oszczędnie.

Spodobała nam się ta ini­
cjatywa DZBM. Postaramy się 
poinformować Czytelników i 
o wynikach kontroli używal­
ności nowych mieszkań, i o 
samej popularyzacji usług, o 
których — prawdę mówiąc — 
mało wiedzieliśmy w Pozna­
niu. (zs)

UJ wiosennym 
słońcu

Jeszcze dmucha zimnym wia­
trem, jeszcze słońce znika na 
długo za zasłona ciemnych, desz 
czowych chmur, ale wiosnę ma­
my iuż pełna. A przy pełnym 

słońcu, na otwar 
tei przestrzeni, 

warto trochę odpo­
cząć. Oczywiście — 
jeśli jest na czym. 
Taka możliwość ist­
nieje na pl. Wolno­
ści, odzie od kilku 
dni stoją ławeczki, 
zapraszające do od­
poczynku. Jak wi­
dać na zdjęciu — 
przechodnie korzy­
stają z nich chętnie.

Fot. —
K. Przychodzki

KWIECIEŃ

piątek

Franciszka

Słońce: 5.S5—18.28

TEATRY
POLSKI — g. 15 „Krzyżacy”; 

NOWY — g. (19 „Niezwykły pro­
ces”; OPERA — g. 19 „Aida”; 
OPERETKA — nieczynna; MAR­
CINEK — g. 11 i 16.36 „Bajki”.

KINA
KINO DOBRYCH FILMÓW — 

„MUZA” — g. 10, 12.30, 15, 17.30 i 20 
„Kiermasz” (NRF, 16 1.); APOLLO 
— g. 10, 12.30. 15.30, 18 i 20.15 „Czar 
ne i białe” (USA, 16 1.); BAŁTYK 
— g. 10, 12.30, 15.15, 18 i 20.30 „8 '/«” 
(Włoski, 16 1.); CZTERNASTKA — 
g. 10, 12.30, 15.30, 18 i, 20.15 „Królo­

Dowiadujemy się z niego m. in. 
że 2. IV. 1964 r. Oddział wydał de 
cyzję, wzywającą właściciela do 
przeprowadzenia remontu budyń 
ku przy ul. Józefa 3. I dalej Od­
dział stwierdza — „Wobec braku 
jakiegokolwiek zainteresowania 
się powyższą decyzją, Oddział wy 
dał ponowną — 3#. v. 1964 r. — 
nakazującą przeprowadzenie prac 
remontowych w ciągu 90 dni”...

W tejże decyzji Oddział zazna­
czył, że budynek grozi niebezpie 
czeństwem. Od wydania tych 
dwóch stanowczych postanowień 
upłynęło sporo czasu, a mimo to 
nie zostały one wykonane. Loka­
torzy nadal więc mieszkali w do 
mu, w którym szpary w ścia­
nach dochodziły już do kilku cen 
tymetrów.

Zawalenie się sufitu Oddział 
wytłumaczył tym „(...) że nastą­
piło ono na skutek niewłaściwe­
go wykonania części stropów nad 
mieszkaniem nr 6, budowanych 
nrawdopodobnie w okresie mię­
dzywojennym. Była to typowa 
wada ukryta, której wykrycie 
mogło nastąpić jedynie w wypad 
ku dokonania próbnych odkuć. 
Prawdopodobnie bezpośrednią 
przyczyną, która przyspieszyła 
katastrofę było dalsze wzajemne 
przesuwanie się budynków przy 
ul. Józefa 3 i narożnik ul. Ogro­
dowej...”

Wynika z tego, że zawalęnis 
się sufitu nikt nie przewidział, 
mimo iż wielu fachowców stwier 
dzało poprzednio groźbę niebez­
pieczeństwa. Dlaczego więc nie do 
konano próbnych odkuć ścian? 
Przecież szpary w ścianach i od­
suwające się listwy od podłogi 
musialy nasuwać fachowcom, że 
coś tu nie jest w porządku.

Warto jeszcze przypomnieć, że 
wspomniany artykuł oparliśmy 
na konkretnych faktach — urzę­
dowych pismach z podpisami 
pieczęciami. Przytoczyliśmy treść 
niektórych z nich. Pisma te znaj 
dują się w posiadaniu jednego z 
lokatorów budynku przy ul. Jó­
zefa 3. O grożącym niebezpieczeń 
stwie w tym domu — jak wyni­
ka z orzeczeń fachowców — wie 
działo sporo instytucji. Nikt jed 
nak nie potrafił wpłynąć na wła 
ściciela budynku, by wreszcie 
przeprowadził w budynku konie­
czny remont, choć istnieją prze­
pisy, które określają w tym za­
kresie uprawnienia władzy budo­
wlanej.

Konkurs recytatorski 
jeżyckiego Hufca ZH?
Ostatnio odbył się konkurs 

recytatorski jeżyckiego Hufca 
ZHP (w ramach VI konkursu 
Recytatorskiego Komendy Cho 
rągwi Wielkopolskiej). Udział 
w nim wzięło ponad 40 uczeń 
nic i uczniów szkół z dziel­
nicy Jeżyce.

W pionie zuchów zwycię­
żyła Hanna Gospodarek (Szko 
ła Podstawowa nr 23) przed 
Mariolą Knapik (Szkoła nr 
36). W grupie młodszych piec 
wsze miejsce przypadło Marli 
Kwileckiej (Szkoła nr 23) a 
drugie — Halinie Mitas (Szko 
ła nr 35). Przyznano również 
5 wyróżnień, (jm)

wa Krystyna” (USA, 16 1.); GONG 
— g. 10 i 12 „Tomcio Paluch” 
(meksyk., 8 1.), g. 16, 18 i 20 „Zo­
baczymy się w niedzielę” (polski, 
18 1.); GRUNWALD — g. 17 i 19.30 
„Telefon towarzyski” (USA, 16 1.); 
GWIAZDA — g. 10.30 i 13 „Mysz, 
która ryknęła” (ang., 12 laU, g. 
15.30, 18 i 20.15 „Generał Della 
Rovere” (włoski, 16 1.); HUTNIK 
— g. 16.45 i 19 „Tajemnice Pary­
ża” (franc., 14 1.); MALTA — g. 
16 „W pogoni za meteorytem” 
(czeski, 12 1.), g. 18 i 20.15 „Ten 
wstrętny celnik” (franc., 16 lat); 
OLIMPIA — g. 10.30, 15 i 19 „Hra­
bia Monte Christo” (franc.-włoski, 
12 1.); OSIEDLE — g. 16 „O chło­
pie, co okpił śmierć” (czeski, 9 1.), 
g. 18 i 20 „Upał” (poi., 12 1.); PAN- 
CERNIAK — g. 17.30 „Cartouche- 
zbójca” (franc., 14 1.); PAŁACO­
WE — g. 10, 12.30, 15. 17.30 i 20 
„Skąpani w ogniu” (poi., 12 1.);

Na zakończenie swego pisma 
wspomniany Oddział pisze: „Jak 
wynika z powyższych wyjaśnień 
podane w artykule fakty w prze­
ważającej swej części są niezgod 
ne z prawdą”.

Nie wiemy na jakiej podstawie 
Oddział wysuwa taki wniosek. Je 
szcze raz zatem podkreślamy; 
nasz artykuł oparliśmy na doku­
mentach, a zawalony sufit też 
przecież nie jest fikcją, (a)

Regulacja cen 
biletów PKS

Ministerstwo Komunikacji 
wprowadziło z dniem 1 kwiet 
nia nowe ceny biletów za prze 
jazdy osobowe autobusami 
PKS. Tylko w nieznacznym 
stopniu różnią się one od po­
przednich. a zmiany polegają 
na zaokrągleń ’"u cen do peł­
nej złotówki Zrobiono to w 
ten sposób, że jeżeli bilet np. 
kosztował 2.40’ zł, to w nowej 
taryfie kosztować będzie 2 
zł, a gdv 6.80 zł, to teraz 7 
zł. Chodzi tutaj o zlikwido­
wanie pracochłonnego wyda­
wania reszty biletowej. Zwiek 
szv się przez to szybkość ob­
sługi zwłaszcza w autobusach, 
gdzie kierowca spełnia równo 
cześnie rolę konduktora.

Opracowany też został no­
wy rodzą i biletów, który na­
reszcie eliminuje ich dziurko­
wanie.

W najbliższym czasie wpro- 
-wadzone zostaną automatycz 
ne kasowniki uruchamiane 
pedałem, przeznaczone dla au 
t obu sów 7. jednoosobową ob­
sługą. (st)

E. K, z Wildy, z zapytaniem, 
gdzie mogłaby ufarbować procho 
wiec na kolor czarny. Podobno 
Miejskie Pralnie i Farbiarnie nie 
przyjmują w ogóle do farbowa­
nia, zaś Rzemieślnicza Spółdziel­
nia farbuje tylko na kolor zielo­
ny i granatowy.

A p. Dz. z ul. Szamotulskiej, 
szukająca bezskutecznie wiórków 
do parkietów. Była w sklepach 
drogeryjnych przy ul. Kościel­
nej, Dąbrowskiego, Kraszewskie­
go i Armii Czerwonej. Niestety, 
nie znalazła, (pm) z

mmjEnn
Dyrekcja Muzeum Historii Ru­

chu Robotniczego zaprasza dzi­
siaj, o godz. 19 na odczyt kusto­
sza Muzeum na Majdanku, E 
Dziadosza pt. „Zbrodnie hitlerow 
skie w Polsce”, udokumentowa­
ny filmem o Majdanku oraz — 
jutro, w sobotę, 3 bm. o godz. 12. 
na otwarcie w Bibliotece im. Rn 
czyńskiego, pl. Wolności, wys‘1- 
wy Pt- „Pamięci ofiar hitleryz­
mu”.

Lek. med. M. Obara wygłosi po 
gadankę pt. „Regulacja urodzin 
w świetle doktryn społecznych a 
stanowisko hierarchii kościelnej- 
— dzisiaj o godz. 19 w Klubie 

i Wolnej Myśli, ul. Woźna 12.
Mieszkańców Kobylegopoła zi- 

■ prasza na spotkanie Obwodowy 
j Komitet FJN nr 12 Nowe Miasto 
| dzisiaj o godz. 18 do szkoły przy 

ul. Szpaków 1. Zostanie omówio­
na realizacja programu wyborcze 
go dzielnicy oraz postulatów wy 
borców.

Filmy przyrodnicze nadal wyś- 
świetlane będą w kinie „Wiedza” 
Pałacu Kultury. Tym razem Liga 
Ochrony Przyrody zaprezentuje 
zestaw 5 filmów. Pierwszy seans 
w piątek, 2 bm., w godz. 16—18.

PRZYJAŹŃ — g. 15.30, 18 i 20.15 
„Dziki pies Dingo” (radź., 14 1.); 
RIALTO — remont; RUSAŁKA 
(Swarzędz) — g. 17 i 19.30 „Lud­
wiku, "do rondla” (jug., 16 lat); 
SCALA — g. 16, 18 i 20 „Gangste­
rzy i filantropi” (polski, 14 lat); 
TĘCZA — g. 16, 18 i 20 „Komi­
sarz” (włoski,. 16 1.); WARTA — 
g. 15—16.15 — non stop — „Bitwa 
nad Wołgą” (szwedzki, 12 lat), g. 
17.30 i 20 „Salvatore Giuliano” 
(włoski, 16 1.); WCZASOWICZ (Pu­
szczykowo) — g. 17 i 19.15 „Nagie 
ostrze” (ang., 16 1.); WIIEDZA (Pa­
łac Kultury) — g. 16 „Narodziny 
świata”, „Małpy człekokształtne”, 
„Na skrawku ziemi”, „Geotro- 
pizm i fototropizm”, „Ślimak win­
niczek”; WILDA — g. 12.30, 15, 
17.30 i 20 „Skarb w srebrnym je­
ziorze” (NRF, 12 1.); WRZęS (Lu­
boń) — nieczynne; WRZOS (Mo­
sina) — g. 17 i 19.15 „Trzydzieści

polskich piłkarzy
T iczne zbliżające się mecze międzypaństwowe i między­

narodowe wzmogły u nas w kraju w bardzo wielkim 
stopniu zainteresowanie piłką nożną. Niespodzianki 
przyniosły mecze o Puchar Polski. Rewelacją stali się III- 
ligowi Czarni z Zagania. Czy w finałowym meczu z mi­
strzem Polski — Górnikiem Zabrze również pokuszą się 
o niespodziankę?

Obecnie trwają przygotowania 
do meczu Belgia — Polska 7 bm. 
i do pierwszego spotkania elimi­
nacyjnego do piłkarskich mi­
strzostw świata. Polska jedena­
stka spotka się w dniu 18 bm. 
z.wysoko notowanymi w między­
narodowym pilkarstwie — Wło­
chami w Warszawie.

W tym sezonie 4 polskie dru­
żyny ligowe wezmą udział w Pu 
charze Intertoto. Wytypowanie 
tych zespołów nastąpi 16 maja 
na podstawie tabeli ligowej. 
Mistrz Polski będzie grał w klu­
bowym Pucharze Europy: zwy­
cięzca Pucharu Polski wystąpi w 
turnieju Zdobywców Pucharu 
Polonia Bytom uda się w pierw­
szych dniach lipca na rozgrywki 
o mistrzostwo interligi amerykań 
skiej.

Odbędzie się ponadto wiele spot 
kań z silnymi zespołami między­
narodowymi. Szombierki wyjadą 
na trzy mecze do ZSRR. Czoło­
wa drużyna ZSRR SKA Rostow 
przybędzie na trzy mecze do Po1 
ski. Górnik Zabrze zmierzy się 22 
lipca w Chorzowie z Zenitem Le 
ningrad. Polonia Bytom rozegra 
pierwszy mecz w obecnym Pu­
charze Intertoto 21 bm. w Liege 
a 29 bm. u siebie.

PZPN układa obecnie program 
spotkań na rok 1965. W maju te­
go roku będziemy grali na trzech 
frontach ze Szwecją, potem na 
4 frontach z Rumunią. W dal­
szym ciągu toczą się pertraktacje 
z Jugosławią, Węgrami, Francją ' 
Holandią.

Jaki będzie międzynarodowy 
program w Poznaniu? Raczej nie 
bogaty. Z okazji Wyścigu Poko­
ju będziemy gościć na Stadionie 
im. 22 Lipca jeden z silniejszych 
zespołów zagranicznych, Lech za 
mierzą również gościć silniejsza 
drużynę. To prawie wszystko. Za 
dowolić się będziemy musiell roz 
grywkami ligi wojewódzkiej i już 
bardziej atrakcyjnymi pojedynka 
mi o wejście do II ligi. O ten 
awans ubiegać się będą dwa pi?r 
wsze zespoły, które w rozgryw­
kach III ligi znajdą się na czele 
tabeli.

Nie próżnowali w niedzielę wioś 
larze i kajakarze. Na Warcie tre­
nowali wodniacy wielu klubów. 
Na zdjęciu w wioślarskiej łodzi 
— ósemce (AZS], mamy tylko 
siedmiu zawodników (poza ster­
nikiem). Jeden nie stawił się wi­
docznie do zaprawy. Wioślarze 
przejeżdżają pod mostem im. 
Marchlewskiego. Radzimy zwró­
cić uwagę iż jest to ósemka z 

podwójnymi wiosłami.
Fo/. — K. Przychodzki 

lat śmiechu” (USA, 9 1.); ZNICZ 
(Zabikpwo) — g- 19 „Drewniany 
różaniec” (poi., 16 1.); FOTOPLA- 
STTKOŃ 4 g. 12—21 „Van Gogh” 
(Holandia);
MUZEA

ARCHEOLOGICZNE (ul. Miel- 
żyńskiego 27/29) — g. 13—19; BRO­
NI (Stary Rynek) — g. 10—15; 
HISTORII M. POZNANIA (Stary 
Rynek) — godz. 9—15; INSTRU­
MENTÓW MUZYCZNYCH (Stary 
Rynek) — g. 9—15; NARODOWE 
g. 9—15.

RZEMIOSŁ ARTYSTYCZNYCH 
(Zamek Przemysława) — g. 10—15. 
KOMCFDTY

AULA UAM — g. 19.30 — V Po­
znańska Wiosna Muzyczna; dyry­
gent — Witold Krzemieński; so­
lista — Bogdan Pietrzak — skrzy­
pce.

Oto najbliższe spotkania drużyn 
ligi wojewódzkiej: 3 bm. Lech — 
Zjednoczeni, 4 bm. Energetyk — 
Włókniarz, Warta — Sokół, Dy- 
skobołia — Olimpia Poznań, Gór 
nik — Olimpia Koło, KKS Kęp­
no — Polonia Poznań i Calisia — 
Grunwald.

Drużyny naszej ekstraklasy bę 
dą pauzowały (z uwagi na mecz 
Belgia — Polska), kontynuować 
będą walki drużyny II ligi. (x)

'dalekopisem
SZACHOWE MISTRZOSTWA 

ARMII ZAPRZYJAŹNIONYCH
Na odbywających się w Buda­

peszcie szachowych mistrzostwach 
Armii Zaprzyjaźnionych dokończo 
no w środę odłożone partie z przed 
ostatniej rundy. Polak Filipowicz 
pokonał Węgra Totha, natomiast 
Augustin (CSRS) zremisował z 
Sawonem (ZSRR). W turnieju pro 
wadzą nadal szachiści radzieccy 
Wasiukow i Sawon — po 7,5 pkt. 
przed Augustinem — 6,5 pkt.,
Csomem (Węgry) — 6 pkt. oraz 
Filipowiczem, Kadrejewem i Po- 
powem (obaj Bułgaria) po 5 pkt.

NARCIARZE
JESZCZE STARTUJĄ

Narciarze nadal trenują, ponie­
waż czeka ich jeszcze sporo star­
tów. Jeden z nich miał miejsce 
w czwartek na świetnych trasach 
Cyrhli koło Zakopanego.

Kobiety po raz pierwszy star­
towały w biegu na dystansie 15 
km, natomiast mężczyźni prze­
biegli klasyczny dystans 30 km.

Maraton kobiet ukończyły tylko 
3 zawodniczki. Biegunówna zwy­
ciężając zrewanżowała się swojej 
rywalce Budnej za poprzednie po­
rażki. Do dużej sensacji doszło w 
biegu mężczyzn. Zakopiańską a 
równocześnie krajową czołówkę 
pokonał młody Ślązak Paweł Go- 
rzołka.

Wielkopolscy sportowcy 
związkowi na HI miejscu 
Analiza osiągnięć sportu związ 

kowego w 1964 r., dokonana prze« 
Prezydium Krajowej Rady Ogól­
nozwiązkowej Federacji Sportu, 
Wychowania Fizycznego i Tury­
styki jest ciekawa. Osiągnięcia 
sportowców tego pionu opraco­
wano, na podstawie mistrzostw 
Polski seniorów, według punkta 
cji olimpijskiej.

Według tych zestawień, sport 
związkowy • uzyskał w mistrzo­
stwach Polski w 1964 r. łącznie 
3.422,5 pkt. Na drugim miejscu 
znaleźli się sportowcy wojskowi 
— 1.445,5 pkt., a dalej Gwardii — 
896 pkt., AZS — 802 pkt., Startu 
— 582,5 pkt., Ludowych Zespo­
łów Sportowych — 259 pkt. oraz 
Szkolnego Związku Sportowego 
77 pkt.

Najsilniejszym związkiem zawo 
dowym jest— według tej punkta 
cji — Związek Metalowców — 
677 pkt., który wyprzedza Zwią­
zek Zawodowy Górników — 413 
pkt., Związek Zawodowy Koleją 
rzy — 356,5 pkt. oraz Związek 
Pracowników Handlu i Spółdziel 
czości — 356 pkt.

W klasyfikacji województw naj 
lepsze wyniki mieli sportowcy 
związkowi woj. katowickiego, o- 
siągając 709 pkt., drugie miejsce 
zajęła Warszawa — 638 pkt., 3) 
Poznań 332 pkt., 4) Wrocław 295 
5) Szczecin — 248,5 pkt., 6) Łódź 
— 233 pkt., 7) Kraków — 232 pkt., 
8) Gdańsk — 22 pkt., 9) Kielce — 
148 pkt., 19) Rzeszów — 129 pkt., 
11) Opole — 67, 12) Bydgoszcz — 
60 pkt., 13) Lublin — 53 pkt., 
14) Zielona Góra — 25 pkt., 15) 
Olsztyn — 20 pkt., 16) KoszaUn 
— 7 pkt., i 17) Białystok — 4 pun 
kty.

WYSTAWY
KLUB MPiK (Ratajczaka 39) — 

„Wystawa plakatu węgierskiego” 
— g. 10—20.

SALON PTF (Paderewskiego 7) 
— „Bezingi 1964” — g. 10—19.
DYŻURY

SZPITAL KLINICZNY TM. PA­
WŁOWA — chirurgia, interna, o- 
kulistyka (ul. Garbary 17, telefon 
510-21).

STACJA POGOTOWIA RATUN­
KOWEGO M. POZNANIA (ul. 
Chełmońskiegę 20, telefon 544-44).

WOJEW. STACJA PR — (ul. 
Kościuszki 103), telefon 566-66.

APTEKI: Kraszewskiego 12, 23 
Lutego 18, Dzierżyńskiego 138'140, 
Głogowska 72. Garbary 52. Matej­
ki 1. — Tylko DYŻUR NOCNY: 
Rynek gródecki 1, Główna 53, Sta- 
rołęcka 79.


